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18) mieszkańcy wyznania Afójże- 
szowego.

R o s y  a. Stosownie do zdania ra ­
dy państw a, zo tw ierdzonego przez 
N Cesarza, d. 9 stycznia b .  r. 
o pożyczkach na dusze włościańskie, 
ma hyc z banku  udzielana poży­
czka no 200 i po 25o rubli na 
każdą duszę skazkową. W  P e ­
te rsb u rg u  zawiązało się tow arzy­
stwo w celu  oświecania tej stolicy 
gazem,

P ru sy .  Niąże W ilhe lm  syn
króla Pruskiego dnia 9 b. m. od-  
jechał do W ied n ia .—  Wiadomości 
o śmierci Cesarza F ranciszka wraz 
z w łasnoręcznem  pismem teraz p a ­
nującego Cesarza F e rdynanda ,  p rzy ­
wiózł z W iednia goniec kapitan 
Hadrvacki Na uczczenie pamięci 
zm arłego  Cesarza, wojsko Pruskie 
nosić będzie ża łobę  pfzez 4 ly £ ° '  
dnie. (G.P:S.)

F r a n c y a , W iad o m o ść  o w ybo­
rze A b e r k r o m b e g o  na prezesa łzby 
niższej od eb ra n o  W Paryżu  dnia 2 0  
lutego wieczo rem.  P ap ie ry  na g i e ł ­
dzie kupieckiej bardzo  zaraz spadł v, 
a osobliwie angielskie : niewiadomo 
co jest właściwą przyczyną tego ,  

—  Niewiadomo jak dw ór  
przyją ł ten wypadek. —  Lecz
zdaje się , że król i ministrowie w 
ostatnich dn ach, Więcej sprzyjali To- 
rysom jak W igom . Lęka się bow iem  
król przewagi os ta tn ich ,  g d y !  w

P o U k a . Stosownie do ukazu ce­
s a r s k i e g o ,  nastąpi w roku  bieżącym 
w królestwie polskiem, spis wojsko­
wy, do którego należą wszyscy męź 
ezyzni w wieku od 20 do 3o 
lat skończonych O d spisu woj­
skowego wyłączają się : i )  syno-
jedynaey. 2) jeden  syn w każdej 
familii przez rodziców ^wybrany.
3) opiekuni małoletnich b rac i i 
s iós tr ,  k tórych  rodzice nie ż y ją . -
4) wdowcy maiący dzieci. 5) C u ­
dzoziemcy i ich synowie za g ran i­
cą zrodzeni. 6) urzędnicy  cywil
ni. 7) wojskowi wszelkiego sto­
pnia prawnie uwolnieni od s łużby
8) xięża i klerycy, tak świeccy ja 
ko i zakonni obrządków  greck ie­
go i łacińskiego, którzy odebrali 
poświęcenie. 7) P astorow ie wy­
znań Ewangielickich. 10) bracia Mo- 
rawczyki (Hernliuler) ,  k tórym  Usta 
wy religijne zabraniają s łużyć woj­
skowo. 11) Mcnonisci. 12) profes- 
sorowie i nauczyciele szkół publi­
cz n y ch ,  lekarze i ch irurgow ie m a­
jący pozwolenie praktykowania 
swej sztuki, l 3j  przeds>ębiercy rę- 
kodzielni i fabryk 14) artyści , 
rzemieślnicy, majstrowie i Czeladź 
do uwolnienia od sp isu  wojskowe­
go podani. 15) kalecy i osoby 
dotknięte s łabościam i,  lub  niedo- 
łęźnością. \6 )  pocztyliony. 17) 
Żydzi przyjm ujący rehgię chrze- 
śctańską jakiegokolwiek wyznania
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t ak im  r az i e  u l i  pol i tyko w ew nę t r zn a  
m o g ł a b y  poc i ą gn ąć  zmian ę  w s to ­
su n k a ch  zag ran i czny ch  i z a c h m u ­
rzyć  j e ,  c zego  Lu dwi k  F ih p  sobi e  
n i e  życzy  , b o  p o t r z eb u j e  p oko ju  
d o  um ocn i en i a  swej  w ładzy  walką  
n ieus t anną  s t r onn ic tw os ł abianej .  — 
Z m i an a  bl i ska mini s t rów jest s m u ­
t n y m  w y p a d k i e m ,  k tóry  dowodz i , '  
i e  w o b e c n y m  stanie F r a u c y i ,  na -  
*-et t ak ce luj ące  l a l en t a ,  jak pan  
T h i e r s  i Guizot ,  p r ę d k o  się zu ży ­
wają  n i e m o g ą c  s ł u ży ć  z ko rzyśc ią  
an i  n a ro d o w i ,  ani ko ron i e  l i pc o ­
wej .  Za  r ządów Lud wik a  F i l ipa  , 
ty l e  zn ak om i t ych  ludzi  s t r a c i ł o  wzię-  
t o ść  i p r awie  d o  nicości  sp a d ł o  , | 
ŻC zdu m ie w a ć  się p o t r zeb a  nad  t em  
igr zyskiem po l i t ycznem ;G  A.)

—  D z ienn ik  h a n d lo w y  ( j ou rna l  
d u  c o m m e r c e ) ,  k tó ry  od  n ie j akie ­
g o  czasu  zos t a ł  o r g a n e m  w y c h o ­
d ząc ych  mini s t rów , powiada  ze p 
T h i e r s  n ie  p rzy jmie  j uż  wca l e  m i ­
ni s t ers twa  i będz i e  racze j ,  j ako  de -  
p r r t owany ,  w  o p p o zy cy i  z r z ąd em .  
U rąg a  się r ów n ie ż  w i ron icznych  
s ł o w a c h  pa nu  Dup in  mówiąc :  „ O d  
r o k u  p.  D u p i n  m a r z y  o mini s te r ­
s twie;  min i s te rs two  będz ie  ka r ą  dla 
n iego.  P .  Dup in  , k t ó ry  od  n i e j a ­
k iego  cza su  u t r ac o n ą  p o p u l a r n o ś ć  
odzy ska ł ,  n i ep r zy jm ie  za p e w n e  mi­
n i s t e r s tw a ,  k t ó r e  zużywa  wszelką 
wz ię to ść  i s ł a wę .  Mini s t r owie  nie-  
o f j a rowal i  d o b r o w o l n i e  dymissyi .  
K r ó l  s ąd z i ł ,  że  bez  ich p o m o c y ,  
m o ż e  u tw o rz y ć  n o w e  mim s t e r j um  
S z a n u j e m y  tę wo lę  j ak  w sz y s t k o ,  
c o  w y p ł y w a  z k ró l ewsk i e j  p r e r o g a ­
tywy /*  Inny  dz i enn ik  i n ó w i : „ I n ­
t r ygi  o  po sa dy  min i s t r ó w  t rwaj ą 
c iąg l e :  n ie  masz ża d ne g o  śród*.a , 
c h o ć b y  na jgo r sze go ,  k tó r e g o b y  się

s t r on n i c two  do k t r yne rów  n i e ehw y-  
t a ł o  do  zhańbi en i a  pr zeciwników.  
J eg o  zwo lenn i cy  rozsiewają wszę ­
dzie  n iezgodę .  J e den  zmyśla  i i  G e ­
r a r d  powiedz i a ł ,  że  n igdy z p an em  
Du p in  n ie  będz ie  m in i s t r em ;  i nny  
j ako  wielką t a j emn icę  m o w i , ze  p .  
D u p in  n ienawidzi  Ge ra rda .  ILdają 
że t o  wiedzą z p e w n e g o  z rod ł a  i 
zaręczaj ą s ł o w e m  h o n o r u .  W  t y m ­
że  czasie n i e k tó r zy  minis t rowie  
p rzekupi l i  j eden dz iennik , k t óry  b ę ­
dzie n i e p r zy j azn ym  n a s t ę p n e m u  mi -  
n i s te r j um. ' 4* Jak iko lw iek  o b r o t  r ze ­
czy  >weźmą, t o  p e w n a ,  że teraźniej ­
si mini s t rowie  nie ma j ą  z a u f an i a ,  
ani  u k ró l a ,  ani  u  n a ro d u .  Na p o ­
siedzeniu d e p u t o w a n y c h  21 l u t ego  
p o d a n o  p r o ź b ę  o sp ro w a dz e n i e  do  
F r a n c y i  zw łok  xięcia R e i c hs t a d t .— 

'  (G.  P. S . )
— T r u d n o ś c i  w w y b o r z e  

c z ło n k ó w  do  n o w e g o  min is t er j um 
codz i enni e  wzras t ają .  Kró lowi  n i e -  
u d a l o  się na k ło n i ć  pana  D u p in  d o  
pias towania mini s t er s twa  p od  m a r ­
s za łk i e m S o u l t ,  ani  też d o  p rzy j ę -  
cia naczeln i c twa  w  r a d z i e  m i n i s t r ó w  
p od  w a r u n k a m i  t a k i m i ,  pod  ja** 
kitni Ludwik  Fi l ip  sob ie  ż y c z y ł . —. 
T o  wahan i e  się c i ąg ł e ,  ta n i epe ­
w no ść  i bez r z ąd  m i n i s t e r y a l n y , 
spo w o d o w a ł y  król a  do  p r z y w o ła ­
nia Sebas t yan i eg o  7. tak w ażn eg o  
ob ec n i e  l ondyńsk i ego  posel s twa.  —  
Kr ó l  zamyśla  go  m ia n ow ać  p r e ze ­
s em m in i s t r ó w ,  ale p o d o b n o  jeszcze 
większe t r udnośc i  znajdzie w wvszt i -  
ken iu  dla me g o  kol l egów,  jak d la  
ma r sza łka  So u l t ,  bo  Sebast iani  jest 
p ow sze ch n i e  m e  lub iony .  N iek tó ­
r e  dzi enmki  pn ryzk i e  u t r zym uj ą  , iż 
Sebast iani  dowiedz iawszy się o p r z y ­
czyni e  , d la  k tó r e j  g o ^ u d w o h m o  1
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Londynu, w g n ie w ie  o ś w ia d c z y ł ,  ze  
f l ig d y  m in is ters tw a  n ie  przyj  
O d  w stąp ien ia  na tron L ud w ika  p i- 
l ip a  aż do  i .  m arca  1835 r. jest 4  
la ta i m ie s ię c y  7- W ' ? " 1 c / a s , e
nas tąp i ła  1 2 ,  razy z u p e łn a  zm ia n a  
M inistrów . Ż a d n e  m .n .s ter jum  w  
p i e r w ia s t k o w y m  sk ła d z ie  m e p r z e z y -
ł o  18 m ie s ię c y ;  n a jd łu ższe  tr w a ło  
, 4  n j ies ięcy  i s k o ń c z y ł o  się  śm ie r ­
c i ą  K a zim ier za  P er ier .  W  ty c h  Ą  
la tach  i 7 m ies iącach  m ia n o w a ł  król  
5 i  m in is tró w .  Im ie n n e  p r e z e so s tw o  
s p r a w o w a l i :  D u p o n t ,  L afitte ,  P e -  
r ie r ,  S o u ł t ,  G e r a r d ,  B assano i M o r-  
t ier. W  ty m ż e  cza s ie  F r a n c y a  m ia­
ła  8  m in istrów  sp raw  z a g r a n ic z n y c h .  
O  sk ła d z ie  p r z y sz łe g o  m inisterjum  
n ic  j e sz c z e  z p e w n o ś c ią  w y r z e c  n ie  
m o ż n a :  w osta tn im  z ł y m  razie  król  
m u s i  za trz y m a ć  tera źn ie jszy ch  m i­
n is tr ó w .  P r z e s z ł e g o  r o k u  król  ro z ­
d a ł  5 o  t y s ię c y  o r d e r ó w  legii  h o n o ­
r o w e j ,  a ojilata  ud z ie la n a  o z d o b i o ­
n y m  tym  k r z y że m  w y n o s i  p r z e s z ło  
8  m i ljo n ó w  fr a n k ó w .  O k r ę ty  w  
T u l o n i e  s to ją ce  o d e b r a ł y  rozk az ,  
a b y  g o l o w e  b y ł y  k a ż d e g o  cza su  
d o  w y p ły n i ę c ia  na m o r z e ,  d o p ó k i  
sp ra w a  z A m eryk ą  z a ła tw io n ą  nie  
b ę d z ie .  (G .  B, V.)

A n g l i a .  L o r d  M o r p e th  p o  w y ­
n u r z e n iu  żalu z rozw ią za n ia  p o p r z e ­
d n ie g o  m in is ier jum  l uskarżaniu  s i ę  
n a  z ła m a n ie  k o n s t y t u c j i  p rzez  W e -  
l in g to n a  , nastawa! a b y  l e g o  mil  
r ż e n ie m  n ie  p o m i j a ć ,  a w  k o ń c u  
w n ió s ł  a b y  te s lo w ą  u m ie ś c ić  w 
a d r e s ie  d o  k r ó la :  , .Z e  c z ło n k o w ie  
i z b y  niższej  z w d / i ę c z n e m  w s p o ­
m n ie n ie m  przyznają  że  akta d o  p o le ­
p szen ia  zastęp stw a  narodu przez  
w y b o r y  z w o lą  W X .  M o śc i  par­
la m e n to w i  p r z e ł o ż o n e  z o s ta ły  1 za

j e g o  p o tw ie r d z e n ie m  z a m ie n io n e  w  
p r a w o ;  z e  z za u fa n iem  o c z e k u ją  d a l ­
sz y c h  ko rzy śc i  z t e g o  m ą d r e g o  i 
k o n ie c z n e g o  ś r o d k a ,  i l iczą  na t o ,  
że  rada W .  X .  M o śc i  w d u c h u  d o ­
b r o c z y n n y c h  i sk u t e c z n y c h  r e f o m ]  
p o s t ę p o w a ć  b ę d z ie ;  ż e  l ib era ln a  i 
w s zech stro n n a  p o l i t y k a , która  p o ­
w r ó c i ła  p r a w o  lu d o w i  w y b ie r a n ia  
s w y c h  r e p r e z e n ta n tó w ,  a n i e w o l n i ­
ko m  w o l n o ś ć  w  p o s ia d ło ś c ia c h  W .  
K. M o ś c i ,  dla t y c h ż e  w ie lk o m y ś l -  
n y c h  w id o k ó w  odda n ie z w ło c z n i e  
p od  ś c i s łą  k o u tro l lę  lu d u  nasze  k o r ­
p o r a c j o  m ie jsk ie ,  u s u n ie  s ł u s z n e  
c ię ż a r y  p r o te s ta n c k ic h  d y s s y d e n ló w  
i oddali  te  n a d u ż y c ia  w k o ś c i e l e , 
k tó reg o  je g o  w p ł y w  w Anglii t a n m -  
ją , s p o k o jn o ś c ’vvlrlandyi bu rzą  i c h a ­
rakter  p a n u j ą c e g o  k o ś c i o ł a  w o b u  
krajach pon iżają .  C z ł o n k o w ie  i z b y  
niższej p r o sz ą  W .  K  M o śc i  o  p o ­
z w o l e n i e ,  a b y  m o g l i  o ś w i a d c z y ć ,  
że  m o c n o  u b o le w a j ą  nad p r z e r w a ­
n iem  p o s t ę p u  ty c h  t e f o r m ,  z a ta m o ­
w a n y c h  przez  r o zw ią z a n ie  pa r la ­
m e n t u ,  k tó r y  p r z e m y ś l iw a ł  n a d  
śr o d k a m i,  o b i e c u j ą c e m i  s p e łn ie n ie  
n a jg o r ę ts z y c h  ż y c z e ń  lu d u  s łu s z n ie  
o b j a w ia n y c h .11 T e n  d od atek  r e fo r -  
m isló w  d o  adresu  w o d p o w ie d z i  na  
m o w ę  kró lew ską ,  p o  t r z e c h d n io w y c l i  
ro zp r a w a c h  w ię k sz o śc ią  3 0 9  g ł o ­
só w  p r z e c iw  3o 3 p rzyjęty  został.:—  
H u m e  o ś w ia d c z y ł  iż m ia ł  p r z e ł o ­
ż y ć  sw ój d o d a te k  d o  a d r e s u ,  w  
k tó r y m b y  w y r a ż o n a  b y ła  n i e u f n o ś ć  
izby  niższej d o  m in is trów  , l e c z  u -  
waża , iż p o w y ż s z y  d o d a tek  o d p o ­
w iada  te m u  c e lo w i  H ubert  P e ę l  
u s p r a w ie d l iw ia ł  się  w d łu g ie j  m o w ie  
przed  izb ę  niższą  1 t w i e r d z i ł , z e  za ­
w s z e  b y ł  p rzy ja c ie lem  u m ia r k o w a ­
n y c h  r e f o r m  D z ien n ik  m iu is tc t ja l-



ny Standard pow iada ,  źe xa pow yż- 
»zym dodatkiem głosowali tylko 
deputowani z Irlandyi i S z k o c y i , a 
większa czrść deputowanych  Anglii 
Łyła  za ministrami? (G. B. V.)

Niem cy. N urt Effendi nowy po* 
aeł T u re c k i  przy dworze londyń­
sk im , w bardzo  licznym orszaku 
o s ó b ,  przejezdzał przez Bawaryą 
dnia 37 lutego.

Xiąże Kassel w yda ł  surow e po ­
lecenia przeciw  sekcie religijnej 
„M istycy1* aby  ściśle zachowywała 
przepisy  obowiązujące. Książki 
p rzez  tę sektę rozrzucane o d e b ra ­
n o  żołnierzom .

S tw a jcd rya . Na"posiedzeiu wiel­
kiej rady kantonu Bern, 21 człon 
ków zażądało od rządu wyjaśnień 
stosunków zzagraniczem i państwa­
m i ,  oraz aby  usprawiedliwił d o ­
tychczasowe swoje p o s tę p o w an ie , 
i wskazał jak w przyszłości dzia­
ła ć  myśli. — Rada K antonu  Z ii- 
r ich  postanowiła oddalić wszystkich 
zagran icznych  wychodźców, p rze ­
k o n an y c h  o knowanie spisku p rze­
ciw  sąsiednim państwom. — Rząd 
W  "o  Xięstwa Badeńskiego i rząd 
Bawarski w ydał rozkazy do  w zm o­
cnienia swych wojsk na granicach 
Szw ajcary i , aby  odw rócić  wszelkie 
niebezpieczeństwo z tej strony im 
tag roz ić  mogące.

Sżw ecya. P o d łu g  wiadomości 
z  dnia 24 z Sztokolm u zdrowie k ró ­
la by ło  w złym starne.

Z  żywą pociechą w se rcu  widzi­
m y  zamiłowanie [dci pięknej w oj­
czystej li teraturze: taka dążność za­

powiada nowe D rużback ie ,  któr*
w zbogacą skarb  mowy naszej, s ło ­
dyczą i delikatnością wysłowień i 
uczuć. Następne wiersze szczero* 
tą naiwną się odznaczające każdjr 
z przyjemnością odczyta*

JSie dla ziem i.
W p ięk n e j  wiośnie o  p o ra n k a ,  

K lęk ła  Zosia przy  b a ra n k u ;  
Głaszcząc go przed Stasiem chwalij 
1 nakonieo tak się żali:
, Czemu ja też nie tak ładna  
Nie tak dobra ,  nie tak sk ła d n a?
W  tent te wietrzyk s łowa śwista: 
,Ach! stój, tyś jak Anioł czysta."
W  pięknej w iośnie , w in n y m  rankoj 
I Staś klęknął przy ba ra n k u ;
Ale już nie by ło  Z os i ,
1 Staś wszędzie skargi g ło s i ;
P różne żale /  czcze nadzieje!
T o  się złości ,  to łzy  le je :
W  tem te wietrzyk słowa śwista: 
„Dla ziemi by ła  za cz y s ta ! '

Sewervna Hr. Uzembeh.

T eatr N arodow y. Ju tro  w p rze­
jeździć swoim p. S zre jbe r  artysta 
mimiczny i br / .uebom ow ca p rzed­
stawi komedyą pod tytułem: D ow ­
cipne j ig le  N itle sa . Zakończy wi­
dowisko komedya hr. F re d rą  pod  
ty tu łem : M q i i kona.

KRA K OW .—  Dziś po p ó łn o c y  
wszczął się pożar  w klaztorze B. C4 
na K azim ierzu;—  prędka pom oc  i 
gorliwość mieszkańców nie tylko 
ugasiła ogień 5 ale nadto ochron iła  
p rzylegle zabudowania drewniane 
zagrożone wielkiem niebezpieczeń­
stwem.

W  D R U K A R N I J .  C Z E C n A ,  NAKŁADEM W Y D A W C Y  T E S S A u C Z Y K .


